
GAZETA LWOWSKA,
Wtorek N r 1 0 ŁL 4. września 1 8 0 8 .

w i a d o m o ś c i  k r a j o w e .
—  Z  Widdnia, —

^ KoDoszę z iDabroku pod d. IG. sierpnia, źe 
‘  *]■ Cesarz i Naj. Cesarzowa d. 18. t. m. w naj- 
P°łądauszem zdrowiu do liotzen przybyli.

j, ĉh Ces. Mości Arcyksiązęta Frauciszek Józef, 
Crdynand j  I laro l, takzo A rcyhsiężna Maryja 
QQa Karolina wyjechali z Schónbrunnu do T e -  

&e'nsee w Bawaryi.

Jego C. K. Apostolska Mość najwyższym Ii- 
eQł własnoręcznym z dnia 16 . sierpnia b. r. 

^ wornemu radcy i zastępcy krajowego prezy- 
^jatn w Tyrolu i Vorarlabergu , R o b e r t o w i  
1 #® s l e r o w i  d e  R o n z ,  raczył nadać mały 
n yi król. węgierskiego orderu St. Szczepana.

•
^eS° C. II. Apostolska Mość najwyższym li- 

j  .*** gabinetow ym , datowanym w losbruku pod 
0lottj iQ' sierpnia b. r . , stam belanowi, tajne* 

j fadzcy i zastępcy marszałka w T y r o lu , 
kA 0 P o 1 d o w i h r a b i  II u n i g I ; księciu- 
j ypowj bryxeóskiemu , B e r n a r d o w i  G a -  
(0 r a > szambelanowi, tajnemu radzcy i depu- 
A(V*?etna alanu magnatów, rycerstwa i szlachty, 
^  ° ' * e m n  h r a b i  T a n n e n b e r g ,  krzyż ko- 
H«j , 0r*ki Leopolda ; następnie prezydentowi 
D,,a * B °  * szlacheckiego sadu w losbruku , 

Jł dyrektorowi jurydyczno-politycznych umie- 
tg °Sc' ,  J a n o w i  k a w a l e r o w i  J e n u l l ;  radz­
i ł  8ubernija!nym J ó z . e f o w i  I l ó g g l a  i Da* 
ri0 ,0 w > M e n s i ;  staroście w Vorarlabergu Ja -  
f 0^ E b n e r ,  staroście w Pusterlhal J ó z e *  
dyr /  t l e r n ;  tudzież radzcy gnbcrnijalnemn i 
1{ row'- policyi w Insbrukn , J a k u b o w i  

0 ’ raczył Dajłaskawiej nadać mały krzyż 
śn ion ego  orderu z uwolnieniem od- taxy.

ht^ i 6  nsjwyższem postanowieniem z Ins- 
r ,jB ^  sierpnia r. b . , raczył scholasłe-
^ckie' Q,t9f^ a' n9 > opróżnioną przy grecko-kato- 
dsć J <9pitule metropolitalnej we L w ow ie , na-
*  1 c fl8̂ aw*ej dr. J o n o w i  B a r u s i e -

o w i.

W c. k. wojsku zaszły następujące odmirnvt;
Posuniętymi zostali : Na podpułkowników ma­

jorowie : Jędr.e j  Gellich , z pułkn piech. hrs-- 
biego Bothkirrh Nr. 1 2 ,  komendant batalijonu 
grenadyjerów , w p u łk u ;  Franciszek Matiega, 
z pułku piechoty Don iMiguela Nr. 3 9 ,  przy 
poterwardyńskim pogranicznym pułkn piechoty 
Nr. 9. —  Na majorów kapitnnowio i rotmistrze: 
W ilhelm Singer, z pnłltti piech. barona Mayer 
Nr. 4 5 , przy pułku piech Uy barona Palotnbiri 
Nr. 30 i Jan F.itelberger do E de lbcrg ,  z pułku 
piechoty księcia Nassauskiego Nr. 29 i Alexan- 
dćr baron Pierś, z pułku cheveauxleżerów ba- 
roDa Wernhardt Nr. 3 , obaj w  pułku.

J óze f  John,  major z pułku piechoty barona 
Palotnbini Nr. 30 ,  został komendantem opró ­
żnionego batalijonu grenadyjerów Du B ieu x , i 
Franciszek Strar.sky de Greiffeofels , major z pu ł­
ku piech. księcia Nassauskiego Nr. 2 9 ,  komen* 
dant em opróżnionego batalijonu grenadyjerów 
Gellich.

Antoni M ore, major pensyjonowany, został 
komendantem na wyspach Liasy i Lessyoy.

Pensyjonowanymi zostali : Podpułkownicy: Ba- 
lyl Ostoich , z peterwardytjskiego pogranicznego' 
pułku pierhoty Nr. 9 i Fraócrsrck lłeil , kom en­
dant na wyspach Lissy i Lessyoy. —  Major : lia- 
rol Wiechmann , z pułku cheveauxleżeiów ba­
rona Wernhardt Nr. 3. —  Bapitanowie: Ignacy 
Partsch * weneckiego , Józef Pelz z załogowe­
go artyleryjnego insbrnkskiego dystryktu, z cha­
rakterem majora i pensyją, tudzież Zygmunt 
Hegyessy de Borosjeuó , z pułku piechoty hra­
biego Leiningen Nr. 3 1 , * charakterem majora.

{C ing dalszy nastąpi.)

O b r z ę d  p r z y  k o r o n a c y i
N a j j a ś n i e j s z e g o  C e s a r z a  F e r d y n a n d a  I.

j a k o  I ł r ó l a  L o m b a r d y !  i W e n e c y i .

Z rana na dnia koronacyi, 101 wystrzałów 
z dział i odgłos wszystkich dzwonów zapowie­
dzą odbyć się mającą uroczystość.

O przeznaczonej godzinie osoby należace do 
nroczystego obchodu w kościele katedraloym , 
W ubiorze galowym zgromadzą się w salach c. 
lt. zamku ; władze zaś do orszaku nienaleface
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udadzą się wprost do kośrioła katedralnego na 
przeznaczone dla siebie miejsca. Będą się tam 
znajdować także owe osoby , które osobnemi 
biletami pozwolenie do wnijścia uzyskają; wsze­
lako na pól godziny przed rozpoczętym ob ch o ­
dem koronacyi, nie wolno będzie nikomu, prócz 
osób należących do świty i o ło n k ó w  ciała dyplo­
matycznego , wnijść do kościoła. Przy rozpo­
czętym obchodzie koronacyi , równie jak w ca­
łym  ciągu i za powrotem z katedry, odgłosy 
wszystkich dzwonów słyszeć się dadzą.

Na placu katedralnym i w ulicach przyległych 
wojsko rozstawione będzie w paradzie; grena- 
dyjery u Tor mu ją szpaler wzdłuz m ie jsc ,  którędy 
orszak przechodzić będzie. W apartamencie 
Najjaśniejszego Pana stanie c. k. gwardyja przy­
boczna arcyjetów i król. węgierska , tudziez lo m ­
bardzko- wenecka gwardyja s / .la ihecka, a w ze ­
wnętrznych gmachach przyległych i na głównych 
wschodach c. k. gwardyja przyboczna trabantów.

Skoro wszyscy staną w porządku , lombardz­
ko. wenecki najwyższy mistrz obrzędu otrzyma 
przez lombardzko-weneckiego najwyższego o ch ­
mistrza rozkaz od Najjaśniejszego Pana do roz­
poczęcia uroczystości, • da znak do wyruszenia 
W pochód.

Takowy odbędzie się w porządku następującym;
Oddział grenadyjerów.
Dw óch c. k. zaprzęgaczy dwoiskich (pieszo, 

równie jak wszyscy iuni za niini idący).
C It. służba dworska.
Chorążowie miast, które lubo nie są królew­

skie , jednakże posiadają kongrcgacyje monicy- 
palne, o za niini chorążowie miast kiólcwakich 
parami, podług alfabetycznego szyku miast, wy­
jąwszy chorążych miast Medyjolanu i Wenec j i ,  
którzy cały orszak zamykać będą.

Podestowie wspomnionych miast parami, w po- 
dobnymże szyku, wyjąwszy znowu podestę m e- 
dyjolańskiego i w en eck iego , którzy cały orszak 
zamykać i podług goduości urzęou (starszy po 
prawej ręce) swoje miejsca zajmować będą.

Członkowie lombardzko-weneckich koogrega- 
cyj prowincyjonalnych parami , podobnież w al­
fabetycznym szyku reprezentowanych przez sie­
bie prowincyj.

C. k. delegaci prowincyjonalni parami , zaj­
mujący miejsca podług godności swego urzędu.

Członkowie kongregacyj centralnych parami , 
podług godności wieku.

R sd /cy  obudwóch lombardzko-weneckich gre- 
mijów gobernijalnych (grcm ijum  weneckiego 
guberuijum przez deputacyję) parami, podług 
wieku służby, boz różnicy należonia do guber- 
nijum pierwszego lub drugiego. Na ltoucu iść

będzie radzca nadworny medyjolańskiego go*
beroijom .

Obadwaj gubernatorowie , również odłog St#r* 
szeństwa czasu słnżby.

C. k. furyjerowie nadworni.
Paziowie.
C. k. foryjerowie kamery.
C. k. stolnicy.
C. k. szambelanowie.
C. k. tajni radzcy.
Lombardzko-wenecki herold , w obiorze h«r* 

bowym , mający biret z piórami na głowie izl®' 
ską w ręku.

Lombardzko-wenecki najwyższy ochmistrz *J®' 
ską marszałkowską.

Lombardzko-weDecki najwyższy koniuszy ztn 'a 
czem  na wezgłowiu z błękitnego i żółtego ak>®' 
mitu i bogato złotemi galonami obszyłem.

Lombardzko-wenecki najwyższy podczaszy, Di®' 
sący borło na podobnemże wezgłowia.

Lombardzko-wenecki najwyższy arcy-stolo 
z jabłkiem  państwa na podobnemże wezgłowi0-

Lombardzko-wenecki najwyższy podkomof*) 
z koroną na podobnem że wezgłowia.

(Dla lombardzko-weneckiego najwyższego 10*’ 
strza obrzędu nie ma wyznaczonego miejsc*’ 
gdyż takowy mieć będzie najwyższy dozór °® 
regolarpym pochodem orszaku, i tam się ud®' 
gdzie potrzeba tego wymagać będzie. W  ty10 
celn będzie miał sobie dodanych sześciu potna®' 
ników obrzędowych z laskami w ręku jako zu®' 
kami ich urzędu, które jednak mniejsze b f^  
i nie tak pięknie przyozdobione, jak laska u*) 
wyższego mistrza obrzędów.)

JCMość Arcyksiążę wice-król obok najwy1' 
szego ochmistrza.

JCIiMość nasz Najjaśniejszy Pan w bog®*^ 
szacie koronacyjnej , mający na ramionach ce' 
aarski płaszcz , którego ogon nieść będą pa*'5 
wie , a na głowie koronę , przyozdobiony c 
ma łańcuchami orderowemi i wielką watęgą °f 
deru wojskowego, pod baldachinem na ośtf*1 
laskach umocowanym i przez c. k. szamba^ 
nów niesionym , otoczony kawalerami ozdob*3. 
Dymi łańcuchami złotego runa (a między ty*1*
c. It. pierwszy najwyższy ochmistrz nadworOf ,
c. li. najwyższy marszałek nadworny), tudł' 
kawalerami wielkich krzyżów c. k. orderów- .

Po obu bokach iść będą naczelnicy gw®r 
przybocznej i jeoerał-adjutaut, nieco n a p r z ó d  
lombardzko wenecka gwardyja szłacbecks, ® 
wnątrz c. k. gwardyja przyboczna trabantów ‘ ° 
mować będą orszak poboczny. Oddział 1°̂  , 
bsrdzko-weneckiej gwardyi przyboczoój iść 
d/ie tuż za baldachinem.

Oddział grenadyjerów.
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k dochód do katedry zacznie się od głównej 
ratny zamka. Przez wszystkie miejsca pochodu 
10ga będzie deskami wybita i suknem wyścielono, 
^ajjasniejsza Pani Jejmość Cesarzowa, najdo­

stojniejsi Arcykfiązęta i Arcyksięzniczki , równie 
J*k obecni w Medyjolanie najdostojoiejsi goście 

‘a przypatrywania się pochodowi , stać będą na 
8 ownym i umyślnie poddaszem przyozdobio- 
^ytn balkonie zamkowym , a skoro orszak przej- 

1,0 • udadzą się najkrótszą drogą przez pałac 
#rcybiakupi podziemnym wchodem db przygoto­
waną dla siebie w kościele trybunę.

hkoro Najjaśniejszy Pan do katedry zbliżać 
S macznie, duchowny mistrz obrzędu zawiadomi 

0 letQ Ich eminencyje, dwóch kapłanów koron- 
^ h ,  biskupów, prałatów i kanoników, by na 
? I'ł 5,jęcie JCIlMości wyszli do głównych drzwi 
'°ścioła, przyczćm biskupi staną bliżej Ich em i- 
t>etlc),j  i niź reszta duchowieństwa.

Za wnijściem Naj. Pana pod baldachinem do 
" “^ioła , pozostanie służba dwoiska przy wcho- 

ł |e , a kardynał arcybiskup medyjolański, jako 
? aj'tars7y kapłan koronny z infułą nagłowie po- 

r°pi Najjaśn. Pana święconą wodą, do którejto 
£ 'remonii mistrz obrzędu poda mu poświęcone 

°pidło.
koczem całe duchowieństwo uda sio do głów­

k o  ołtarza , a mianowicie naprzód mazzeconici, 
e,lori i notari, krzyż arcybiskupi, z nim kapituła 

^ e,rop°litalDff, a za nią postępować będą prałaci 
'“kupj, wszyscy w białych komżach i pojedyń- 

°7 ch ioTułach. W koó cu iść będą obadwaj ka- 
“ koronni , miauo sirie kardynał potryjarcha 
"'©ttecki i kardynał arcybiskup medyjolański z zwy- 
Cł*jQymi asystentami. Następnie chorążowie miast, 
P°destowie, kongregacyje prowincyjottaluo , dele- 
p c i  prowincyjonalni , kongregacyje centralne , 
*®dzCy gubernijalni, nadworny radzca guberniom 
6<*yjolańskiego i obadwaj gubernatorowie, potem 

świta dworska poprzedzona furyjerami na- 
,w°rnymi ; dalej Io mbsrdzko wenecki herold i 

^fiultarze państwa z insvgnijami; po nich Jego 
Mość Arcykaiąźę - Wicekról ; którzyto wszy­

ją zachowanym dotąd koronacyjnym porządku 
Jjaśniejszego Pana poprzedzać będą. Orazak 
Czający JCRMość co do porządku oieodmien- 

zrn pozostanie, jednakże dwaj biskupi przczna- 
bli do asystowania Najjaśniejszemu Panu, przy- 
n j* "r8*« z obudwóch stron i trzymać będą przed- 
dj6 ,końce cesarskiego płaszcza do góry. Śród 
j  ® °.8U ,r?^ 1 kotłów postępować będzie orszak 
4 w*elklego ołtarza; gwardyje towarzyszące po-
*cschD‘  w na przeznaczonych dla siebie miej- 
hab ' * m ' aQ0W*c,e wyżej gwardyja przyboczna 

®ntóvv, n iiej zaś, to jeat przy preebiteryjnm

lombardzko-wenecka gwardyja szlachecka. Bal- 
dcchin w prezbiteryjnm złożonym będzie.

Przystąpiwszy do wielkiego ołtarza, duchowień­
stwo uklęknie i odmówi-krótką modlitwę Najjai. 
Pan uklęknie na mniejszym, naprzotiw ołtarz i 
wzniesionym tronie. Tymczasem na wielkim 
atole u ołtarza złożone zostaną klejnoty państwa.

Po skończonej modlitwie zajmą wszyscy prze­
znaczone dis siebie miejsca, mianowicie kardynał 
patryjarcha w enecki, kapituła, biskupi i prałaci 
za ołtarzem, na znajdujących się tamże krzesłach- 
Kardynał arcybiskup medyjolański z swymi trzema 
asystentami usiądzie przed stopniami ołtarza (rull(l 
pradelle) , obrócony twarzą do ludu ; nareszcie 
dwaj najstarsi biskupi zajmą miejsce obok tronu 
na dwóch taboretach przeznaczonych dla asiy- 
stencyi Najjaś. Pana.

Po niejakiej chwili powitanie N. Pan i w to ­
warzystwie dwóch esy stujących biskupów ( k t ó ­
rzy wprzódy infuły pozdejmują) , poprzedzony 
przez lombsrdzko - weneckiego najwyższego na­
dwornego ochmistrza ( z lsską marszałkowską ) , 
uda się do wielkiego ołtarza. Lombardzko - we­
necki podkomorzy, c. k- pierwszy najwyższy och ­
mistrz , c. k. zastępca podkom orzego , obadwaj 
kapitanowie gwardyi p-zyboczcej i jenerał adjUtant 
towarzyszyć będą JCIlMości.

W równym czasie wniesiona będzie suto przy­
ozdobione krzesło poręczowe i osławione dość 
blizko przy najniższym stopniu ołtarza , na któ- 
rem JClł.Mość zaraz po skończonej prezentacyi, 
skłoniwszy się celebrującemu kardynałowi arcy­
biskupowi, usiądzie.

Po prezentacyi nastąpi admonicyja, której Naj. 
Pan siedząc na krześle słuchać będzie.

(C iąg  dalszy nastąpi.)

WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE.
Portugalija.

Donoszą z Lizbony pod dniem 6 . sierpnia: Kró­
lowa dnia 14go powróci z Cyotry , a dnia 15go 
w dzień jej imieniu będą W pałacu Ajuda pokoje 
u dworu. Nie odjedzie na powrót do Cyntry , 
lecz aż do połogu w stolicy pozostanie.

Rozkazem królewskim nakazano zaciąg rekru­
tów dla powiększenia armii do 14 000 , to jest 
do czynnego stanu , przyzwolonego przez kortezy.

Hiszpanija.
Według wiadomości z Madrytu z dnia 12. sierp­

nia, nic jeszcze n i e  postanowiono względom przy­
szłości mioisteryjnoi ; dymisyi, do której się p o ­
dał minister wojny, jenerał Latre, dio przyjęto. —- 
W prowiucyi Mancha , wskutek surowych środ­
ków jenerała Narvaez, publiczue bezpieczeństwo 
jako-tako przywrócono. —  W edług Bicieeóło- 

) (  2
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wych jego raportów, od doia 7. lipea pojm ał 
423 powstańców, 49 puścił na wolność, 1 2 1 
ubił w boju a 87 (między któremi jest wiele nie­
wiast) rozstrzelano d s  jego  rozkaz. Prawie ws»y- 
stko wojsko jogo  rozstawione jest w miejscach 
przy wielkim andaluzyjskim gościńca , między 
Santa Cruz de Mudela i Dospenaperros. —  W Sa- 
ragossie dnia l 2go sierpnia rozeszła się wieść, że 
Oraa po krwawej walce wziął Morelłę szturmem 
Gazeta Quotidienne nie daje tema wiary.

Bajoński dziennik Phurc donosi pod d. 16 sierp: 
»Mamy wiadomości z Onato z d 13go —  Espar- 
tero w 4000 ludzi zajmuje Logrono; reszto armii 
jego  zostaje ciągle na stanowiskach swoich wzdłuż 
Ehru. Artyleryja wyruszyła do Tafalli; wnioskają 
z tych poruszeń, ze Espartero ma zamiar ude­
rzyć na liniją od Zubiry. Z  dziewięciu batalijo- 
nów Ribery Alais z pięciu do Pamplony pow ró­
c i ł ; reszta cztery zajmowało Aoiz i okoliczno w ło ­
ści, —  Maroto założył ®w° j f  główną kwaterę 
w Moreutynie, o parę godzin drogi na południe 
od Estelli. —  Karlistowskiemu podoficerowi Goyo, 
rozwijającemu godną podziwieDia czynność , po­
wiodło się w kilka dniach zabrać krystynistom 
sześćdziesiąt koni. Don Carlos mianował go w na­
grodę rotmistrzem szwadronu, który on sam tak 
piedito norganizował.

W ielk a  Brytanija i Irlandyja.
Hrabia Snrrilliers ( Jó .e f  Bonaparte) odjechał

d. 16 sierp. z Lo ndy nn ;  zamyśla dnia 20. na po- 
hładzie okrętu Filadelfia odpłynąć do Nowego 
Yorkn, w którego pobliża ma znaczne posiadło­
ści gruntowe , a których zarząd po śmierci jego 
tamtejszego ajenta wymaga osobistej jego  byt­
ności.

Dnia 15. sierpnia odbyło się na giełdzie zbo ­
żowej w Dublinie l i c z n e  z g r o m a d z e n i e  
l u d u ,  na klórem 0 ’Oonnell komitentom swoim 
z wypełnienia posłannictwa swojego zdawał sprawę. 
»Jednę jeszcze próbę* po wiedział »aie jednę tylko 
zrob ię , zanim znowu nad zniesieniem unii pra­
cować zacznę, Jest w Anglii wolno-myśląca, roz­
tropna partyja , liczna mniejszość , która jest za 
nami. Ale niestety nienawiść kraju powiększa 
aię przez ducha ciemnej bigoteryi, łączącej się 
z odrazą narodową. Wellington więcej niż kiedyś 
postanowił prawa Irlandyi nogami podeptać , 
a Peel więcej niź kiedyś nami aię brzydzi. Co 
dzień atają aię oni zuchwalszymi, nie ażeby nam 
tego odmawiać, czego żądamy, lecz ażeby i to 
odebrać, co nam już dano. Dla tego więc staję 
tu przed wami.* 0 ’ Connell wykazawszy postę­
powanie swoje w rozprawach o bankach akcyj­
nych i stowarzyszeniach robotników, tak dalej 
rzecz prowadził: rPozwólcie, bym wam powie­

dział, jak czai m ój w Londynie przepędzałem' 
Od połudaia do godziny 4tej bywatom na posie* 
dzeniach wydziałów. W sobotę udawałem się do 
banku, którego jestem  dyrektorem. P o  czwartej 
spieszyłem się z objadem a potem udawałem**? 
na posiedzenie izby gmin , z którego przed koń' 
cem  nigdy się nie oddalałem. O 2giej po p0 '̂ 
nocy wracałem do domu i szedłem spać. 0  9,eJ 
z rana ubierałem się i jadłem  śniadanie. Po śdI»* 
daniu około  lOtój odczytałem kilka nadeszłyd* 
listów. Zapewnić wss mogę, że co-dzień ze dff*0'  
ście listów odbierałem. Nikt tyle co ja nie j 6** 
obarczany prośbami. Niema nrzędu zacząwsiy 
od wielkiego admirała a i do woźnego, k tóregoś  
odetnnie nie żądano. Ale Bóg niech proszących 
wspom aga, bo ja nie wiele uczynić dla n<ch 
mogę; rząd tylokrotnie był obwiniany, jakoby*® 
mną w związkach zostawał, że reakcyja musiał* 
zajść między nam i; nikt z tych , którzy za mi®1' 
steryjum głosnją , mniej nie otrzymał odem®'0, 
Z  początku zaraz oświadczałem się przeciw usta^1®
0 ubogich, przeto jak na szczęście za je j sk®*’1 
odpowiadać nie mogę. Łatwo przewidzieć , 10 
przeznaczone dla ubogich wsparcia pochłanis0® 
bywają przez urzędników administracyjnych, k°* 
misarzy , kapelanów i dozorców. Lecz jeźli j 0,ł 
podobieństwem tych nadulyciów uoiknąc, jestc®1 
pierwszy, który z tego cieszyć się będę. IłaoadyJ' 
czykowie obchodzili mnie z początku, lecz  gdy1® 
widział, że się nio wahali krew przelewa**' 
wszelką dla nich życzliwość straciłem. Jest®0’ 
zs nowszemi zasadami naszego wieku, uciące<®' 
ludy zwyciężać bez oręża. B a n t , który się p0'  
wiedzie, prowadzi do wojakowego despotyzm0' 
który upadnie, jak się to stało w Irlandyi rok0 
1798, prowadzi do okrutnych, krwawych zami®' 
szek. Co aię dotyczę sprawy o dziesięcinach i 
niech Angllja , chcąc utrzymywać w Irlandyi k°* 
ściół angielski dla dziesiątej części ludności* 
opłaca koszta z własnych środków. Lubo 10 
szczęście z podatku dziesięcinuego opuszcza®0 
rocznie 130.000 fu n t., to jednak nie w ystarO f
1 lad tak postąpi, jak ja. Nigdy jeszcze azel**J 
dziesięciny nie zapłaciłem. Iłażdy za siebie p* 
cić powinien. Nie płacę dziesięcin dla anglik*0 
skiego duchowieństwa, równie jak nie życzę t0i>0' 
ażeby rząd opłacał rzymsko - katolickie dach0'
wleństwo. Zawsze powtarzam Irlandczykom. aż00'  
na sobie samych polegali , a nie na w h l g a c b  *^ 
na torysach. Najzaciętszym wrogiem Irlaodc*^ 
ków jest książę Wellington, zły svn, który 
d y ję , matkę swoje znieważa. Na grobie t0^  
człowieka trzeba będzie kiedyś napisać, ze Poin 
jego  wzniósł się na sTrumleoiach krwie ... 
kiej , i że władzy swojej używał tylko do ° c 
miężenia swych z io m k ó w , narzędzi swego
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*łjztw8. Gdyby torysowie raz jeszcze Jo nrzę- 
^w przyszli, Irlandyja jęczałaby m o w o  pod ucf- 

•hiena stronniczego sądownictwa. Jedynie wzgląd 
! #n powoduje mnie do wspierania ministrów. 
Góiowa jest za nam i, ministeryjum i Jord na­

miestnik sprzyjają nam; lecz usiłowania ich osla- 
4 znaczna mniejszość izby gmin , i przemożna 

^•ębszość izby lordów. W  przyszłą sobotę przed-
wam plan do przygotowawczego towarzy­

stwa, które ma d z i a ł a ć ,  dopokąd praw naszych 
®|e uzyskamy. W  listopadzie podam wniosek , 
•zeby dwiestu deputowanych z Irlandyi ® proś- 

®tni o powrót zaprzeczonych nam praw do An- 
” posłano. Deputowani ci jeżdżąc po Anglii 
®*iłowa<5 badą wzruszać lad angielski opisem 
T*ywd naszych. Atoli gdy deputacyja ta nic nie 

^•kóra, natenczas z całą energiją żądać będę 
R o s i e n i a  uni i . a  Huczne oklaski zagrzmiały 

Boy 0 ’ Connell mowę swojo skończył i głosowano, 
5*®ky mu imieniem zgromadzenia złożyć po­
pakowanie.

, ^fuska Staatszeilung  pisze z Londynu pod 
14. sierpnia : Poselstwa Rossyl, Pras, llolan- 

7* i Auatr • od kilku dni bardzo są czynne za­
j r z e n ie m  nieporozumień między Holandyją a 
I , 8*ją- Ambasador rossyjski odbył przeto kilka 
I * po sobie następujących narad z ministrami 
j^decn Mnlboume i lordem Palmerston. Zaś 
^T*kia SeolTt-Pilsach naradzał się w tój sprawie 

baronenj Bo.low t pauom Ded 1 i księciem E - 
^•'hazy. Baron do T nyll,  przydany nie dawno 

Poselstwa holenderskiego , umyślnie dla tego 
D 1 ,u,ai przysłanym, ażeby łącznie z panem 
y del tę sporną sprawę załatwić. Z e  strony 
Jl^cozkiej w ostatnich czasach bardzo spokoj* 
j  *achowywano się w tej sprawie, ałychać je -  

• i e hrabiemu Sebastiani poruczono działać 
fyP^oia zgodnie z rządem aogielskim. Na-dwo- 
I, Północne i do Haagi trzy razy w tygo io ia d e -  

, ł °  wyprawiają.

Francyja.
16. sierpnia uczniowie konwiktów Charlo 

pT̂ ne * Bourbon  z nauczycielami swoimi za- 
*al hyli do historycznych galeryj Wer-

.' Bról w towarzystwie najmłodszych synów 
p0 > książąt Aumale i Montpensior , udał sie 

liczną młodzież i miał do niej 
tfal ! f .aJ?c3 przemowę , jak dawoiej w sali ten- 
t>k0 j *Dubo nader ważna a tak droga dla mnie 
* p Cl°°ść  nie pozwalała mi prawie na chwilę 
Sio *r7*a się oddalić, nie m óglem  jednak oprzeć 
dfa P° P ^ ° w i  mojego serca , by tu nie przybyć 
»»óI£ rŁyi 'now“ n*a was i znajdowania się w wa­
dź^ SroD'e. Chciałem wpanów sam zaprowa-

0 tych pięknych galeryj i tam was zgro­

madzić, jak j o l  dawnlój tak samo z waszymi to­
warzyszami innych paryzkich kolegijów uczyni­
łem . C.hcislero, ażebyście wpanonie ożywali o -  
wego wielkiego dam , jaki narodowi naszemu 
ofiarowałem; ażebyście korzystali z owych pięk­
nych przykładów naszej historyi, z owych świet­
nych wspomnień dawnej fraocuzkiej monarchii, 
któro bezwątpienia tyle warto, co pamiątki rze­
czy pospolitych Aten i Rzym u , któremi wpanów 
m oże za nadto zatrudniają. —  Zaiste, młodzi 
uczniowie I tylko poznawszy dokładnie jak byt 
wielkim nasz naród we wszystkich epokach swej 
historyi; tylko przez głębokie zbadanie przyczyn 
jego  wielkości i pomyślności, będziecie mogli 
ustrzedz Bię owych wszj jtkioh teory j , owych 
zgobnych utopij, a tćm samćm uchronicie wa- 
szo cnotliwe serca, wasze patryjotyczne nczncio 
i waszę przychylność do m ojej dyoastyi i do 
mnie, której tak rozrzewniające dowody dajecie 
mi w chwili obecnej.*

Dzienniki doniosły nie dawno, że marszałek 
Soult koloniję L a  fi t ta odwidzil. Następujący 
jest  krótki opis tej osady. Włość M aisuns.Laj- 
f i t te  (która pierwotnie do margrabiego Maisona 
należała, 8 który wystawił ją za 20,000 duka­
tów z czasów Rarola I X . ,  jakie r. 1650 znalazł 
niespodziewanie w domu swoim w Paryża) mia­
ła po rewolucyi lipcowój dla zlikwidowania mas- 
sy być sprzedaną ; lecz ponieważ nie znalazł sie 
kupiec Da całą posiadłość,twórczy przemysłowy je -  
niusz właściciela ułożył plan, który z jednej strony 
miał go w pieniądze, z drogiój w znaczenie p o ­
lityczno zaopatrzyć. Umyślił założyć tam nona 
miasto. Ogromny park otaczający zamek został 
częściami wycięty, tak iż tym sposobem zyska­
no wiele placu dobudowania. Zj 1500 morgów 
powierzchni ziemi 500 zostawiono przy zamku, 
resztę podzielono na 227 części do zakładania 
domów i o g r o d ó w  i każdą część pojedynczo sprze­
dają; nawet polowej dostać m ożna; pieniądze 
za kupno można w rocznych ratach wypłacaći 
Okryty lasem mórg kosztuje 5400 f r . ; każdy 
z właścicieli zaopatrzony będzie wodociągiem , 
mającym m a wody dostarczać. (M nisons-Lnfjftte 
leży bowiem na brzegach Sekwany między St.Ger- 
main i Pontoise, a kolej żelazna aż tam pra­
wie dochodzi.) Sprowadzono architektów, którzy 
dom wiejski z kuchoią , piwnicą, woiownią, staj­
nia i t. p. wszystko z ksmienia, obowiązują się 
w miesiącu za 4500 fr. wystawić. Stoi już tam 
120 takich domów różnej wiolkości i bodowy. 
W  tychże mieszkają Francuzi, Anglicy, Niemcy 
(między tymi Niedermnyer, kompozytor Stra- 
delli); słychać także iż Jules JaDin ma zamiar 
kazać sobie tamże wystawić dam w stylu turec­
kim. Urządzają łaźnie, teatr i mnóstwo innych
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zakładów. Wszydtkie ulice mają znaczące histo­
ryczne nazwiska, i lak, jest plac NapoleonJ, bra­
ma llarola W ielk iego , o l ice :  Roasuela , t e o e lo -  
ds, Itssyna, Gretrego, Mehnla i Kul f ona;  mia­
sto ma cztery dzielnica : Sekwany, zamku, par­
ku i przemysłu, Kzecz naluialns, ze Loffilte 
sarn zamek zajmuj o i jesi niejako najstarszym 
patryjarchą po między mnóstwem rodzin, które 
wszystkie posiadając mały jednakże dostateczny 
majątek, około niego się gromadzą.

Ozieónik maraylski Semaphore donosi , łz ma 
wiadomość z listu z Konstantynopola pod d. 20. 
lipca, ze flota rossyjska na Czarnem Morzu za­
brała znowu zapasami i amunicyją dla Czerkie- 
sów naładowany angielski szoner Cruizer, pod 
kapitanem Clark. List ze Smyrny zawiera tąz 
sarnę wiad-mość. Przeciwnie ani najnowszy Jour­
nal de Smyrnę, ani marsylski Gardę National, 
mieszczące również list z Konstantynopola z d. 
26go, nic o tym wypadku nie wspominają.

Szw a jcary ja .

Rada rządowa Turgowii, kazawszy sobie przed­
łożyć depesze Sejmu i notą francuskiego posła, 
dotycząca się Ludwika Napoleona , uchwaliła d. 
20go sierpnia: ze sprawa ta li jako wypadek po­
licyjny należy do kompetencyi małej rady; nie 
wypada przeto ażeby nadzwyczajne zwołanie 
wielkiój rady nastąpiło. Mała rada uchwaliła na- 
stepoie : ażeby kanton Turgowii odmówił żąda­
nego od Francyi wydalenia Ludwika Napoleona. 
Tym czasem  w skutek nowych wyjaśnień tur- 
g iwakieg > poselstwa ma przecież zwołanie wiel­
kiej rady na d. 22 . aierpnia nastąpić.

»Gazeta I5azylejska« pisze z Lucerny pod d.
19. sierpnia : Słychać że dnia wet. rajszego ksią­
żę  Montebeilo piezydenta Scjtnu zawiad j u i ł  
ustnie o liście otrzymanym od swego ministery- 
ju m  , mocą którego, na przypadek gdyby Se-m 
Szwajcarski żądaniu względom Ludwika Napo­
leona nie odpowiedział, poseł ma domagać się pa­
szportu ; również p. Ronbelles miał ustnie oświad­
czyć , że Ludwik Napoleon uie może być owa- 
żaoy jako obywatel, lecz tylko jako polityczny 
emigrant ; wreście takżo bodeński ser  wujący 
interesa miał zawiadomić prezydenta Sejmu , że 
Baden księcia Ludwikowi Nepoleonowi wzbrania 
odtąd wstępu w kraj badeń ik i, mianowicie do

Konstancy!. —  Potwierdza aię , że wielka rada 
Turgowii w spraw o tej zgromadzi się we ś r o d ą
d. 22go sierpnia. —  VViadomości z Walili każą 
się lękać r o d u  chów w tym kantonie.

Na posiedzeniu Sejmu Stwajcarskiego d. lf>g® 
sierpnia oznajmił posoł Neuenbutski , że ulrzy* 
mat polecenie ualegać na to , iżby rzad Turgo* 
wii oświadczył się , czy Ludwik Napoleon *J" 
raźnie zrzeka się prawa francuzkiego obywatel' 
atwa, lub nie, i że złożona ltomisyja m anowid® 
na punkt ten zważać powinna. —  Koda StanU 
kantonu rządzącego zawiadomiła, że posłami °® 
koronacyję do Medyjolsnu mianowała pp. 
damana /.wiązllu Szwajcarskiego Sprechera z kaO' 
touu (fraubuudten i radzcę Stanu Molo z Ua°* 
tonu Toastu.

Niemcy.
Z  kąpieli Kreulh piszą pod dułem 17. sierp' 

nia : Dnia wczorajszego Cesarz i Cesarzowa RoS' 
syjscy dawali mieszkańcom lireuthu i okolicy ł0 ' 
styn , prawdziwy festyn ludu , według obyczaj0 
górali ze strzelaniem do celu i tańcami. S< ® 
Cesarz lmci i książę f ryderyk Wirtemberski br0  ̂
sztuczce i kilkakrotnie trafiali szczęśliwe do ®0' 
lu. Także piękna baronowa Ibudener, ze swkf 
Cesarzowćj , jako kapłanka Dyanny sprawiał* 
powszechne zadziwienie, ponieważ każdy je j  (tf' 
strzał do szybkonogiego jelenia najlepszy odnosi 
skutek. Jeszcze pod czas strzelania młodzi chłop' 
cy w malowniczych ubiorach, przy których ni® 
brakło także koguciemi pi>>ami opatrzonej* 
kapelusza, z hożeini dztewczęiy , poprzedza®1 
grzmiącą muzyką, udcii się na umyślnie ku te®0 
przyrządzony i świetuie przybrany plac tańcó**’ 
dokąd wkrótce także przybyli tak I c hCe 8.Mo*c* 
jakoteż inne dostojna osoby. Ochocze g®°D* 
z okolic naszych , a nawet 3 Tyrolu —  mi0®0” 
wicie przybyło wielu mieszkańców z doliny ^ " 
lor —  tańczyły oryginalne nader skoczne tań®* 
górali. Najdostojniejsi państwo niewymowni® i*?' 
wili się wesołością tych ludzi nstury i tak °J,” 
m ojąco  i dobrotliwe rozmawiali z niektóry1®1' 
ze kilku ośmielonych tern młodych chlop0^** 
chciało już w prostoduszności swojej VVi®^ 
Księżniczkę i inne dostojne damy do tańra pr° 
sić. lito tylko strzelał lo b  tańczył był goic‘elf> 
Ich .Ces. Mości.

A k t o r o w i e  S c e n y  p o l s k i e j  p o  p o w ro c ie  ze  S tan isław ow a ro zp o czę li  w idow is 
cen iczne d. 3 g o  b. rn.  dram atem  J ó z e f a  K o r z e n i e w s k i e g o ,  p o d jia z w ę  ; P t o c h ° s '> 
’■ k a r a n a .

Redakcyja: J. N. Kamiuskiego. — Drukiem: Piotra Pillera, we Lwowie. (Dod. Nad**
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dodatek nadzwyczajny do Nru. 104* Gazety Lwowskiej.

Królestwo Polsk ie .
—  Z. W arszaw y d. 21. sierpnia  —

Dnia 2(Jgo sierpnia dyreltcyja głównego towa­
rzystwa kredytowego ziemskiego , odbyła publi- 
CzQe posiedzenie, na Ittórem zdała sprawę z czyn­
ności ubiegłego pierwszego półrocza 1818 rollu , 
*24go od zawiuzania się towarzystwa. Zagaił 
posiedzenie w zastępstwie dyrektora gł prc/.yd. 
"  komissyi rzad przychód, i skarb., rzeczywisty 
ladca, szambelan jokmości Lęslti. Poc/.em mó- 
'v'l członek rady stanu prezes dyrekcji głównej. 

’ końcu odczytane zostało zdanie sprawy, z któ- 
*efio niektóre wyjątki zamieszczamy: rWcdkig 
°statniego zd ania sprawy, z końcem roku 1837 
°gół wypożyczonych przez towarzystwo kredyto­
wo kapitałów wynosił zip. 256,7(55,798 gr. 1. 
j  skutek prawa z kwietnia r. b. udzielono do- 
oatkowej pożyczki w nowych listach zastawnych 
-H ,00o ,  do d. 20. Iipca wierzytelność zwięltszy- 
® się do summy zip- 250,979,798 gr. 1., z kló- 

yoj ka|)ilał pierwotnej pożyczki w summie zip.
'a<S,800 przechodzi na nowy okres 28 letni do r. 

^GG, jako uzupełniony udzieleniem odnowionej 
P°zyczki w nowych listach zastawnych w summie 
7*1,300. Listów zastawnych w obiegu znajduje 
®'c białych dawnych sztult 120,864, nowych 
Sztuk 9 5 ,  razem sztuk 120,959, wartości zipol. 
5'G,10t,100 ; żółtych dawnych sztuk 7183, war- 
l°ści zip. 9,022,800. Należność do pobrania od 
*j°'varzyszonych w minionem półroczu wynosiła 

P- 13,422,807 gr. 2 7 ,  na to wpłynęło 10.205,058
20. Pozostaje na zaległości 3,2J7,8O0 gr. 

‘ ' Porównywając len rezultat z podobnymże 
, P*et wszern półroczem 1837, okazuje się, że jak- 

°hviek należuość poborowa większa jest teraz 
*łp. 603,130 gr. 3 ,  zaległość jednali mniejsza 

, ?lp. 432,670 gr. 10 Najdawniejsza zaległość 
Gąża gubernije krakowską i płocką , najmuiej- 

j zaś gubernije podlaską. Sprzedanych zosta- 
P>zcz towarzystwo dóbr 7. Wystawionych na 

jP^Zedai pierwsza dóbr 70 ,  lia druga 12. Na- 
^ iu°ść do wypłaty za wylosowanie listów zasta- 

>ch i kupouy półroczne wynosiła złotych poi. 
’316,535 gr. 3 , na to spłacono zip. 9,008,412, 

l Zostaje do wypłaty uiezgłaszającym sic złpol. 
St'w gr. 3. Fuudusz własnością towarzy-
r " a będący, a litóry pochodzi z kar zulegajn- 
^  w opłacie rat półrocznych i amortyzacji, 
fiv u 0<̂  występując) cii i innych nadzwyczaj- 

cu " 'p ływ ów wynosił zip. 3,753,928 gr. 2.
(K, W.)

tPiadomoici handlowe i przemysłowe.
( Z  koretpondency j p iyw a tn y  ch .j

B rody. Dnia 31. sierpnia t. r. przechodził lądy 
kupiec z Pesztu G ł i o c h o ,  prowadzać z soba 1(3 
arabskich wybornych rasowych ogierów i 4 kla­
cze z Arabii do Wiednia.

Ołomuniec. Tary na w oły d. 29. sierpnia 18!36.
Dzisiejszy larg był bardzo ożywiony,  vv dro­

dze zaltypiono 8 4 4 ,  a 1636 przytyło na targo­
wicę i wszystkie wyprzedano do południa. Cena 
spadla w porównaniu z poprzednie/cmi targami 
blizko o 15 zlr. wal. wiedeńs. na parze, każdy 
więc spieszył s i ę , aby nakupić w o łów , dopólti 
sa tańsze.c

Znowu miedzy bydłem panuje choroba jezy- 
cz.na i chromka (choroba raciczna), z tego powo­
du zostało do 100 wołów w drodze.

W Wiedniu spadł cclnar mięsa na 38 zlr. w. 
w. Nie wiedzieć jednak, czy się konsumcyja po­
większyła, czy też z Węgier mniej bydła dosta­
j ą ,  że tak wiele u nas kupują.

Na przyszły tydzień spodziewamy się do 2000 
wołów.

P r z e d  t a r g i e m  s p r z e d a l i :  1) Dawid Olia- 
nowicz, z Rrzcż.an 2 7 4 ;  2) Jan Ohanowicz , z 
lirzeżan 143;  3) Dersch Dihcr, z /u ra w n a  240; 
Niesprzedane przez Lipnik pognano do Wiednia 
87 ; rnalemi parlyjami około 100 sztult. —  Ra- 
zem 844.

Cena je ­ Z  tych
dnej para

K u p i l i : pary w alyc
w w. w. -o mogła

«e
tr . | kr. cetnar

Do W iednia stado N. 1. 245
|

400 j — 31 10 1J2
—  dlto, stado N. 2. 127 305 j — 10 91j2
— duo, stado Nr. 3. 2 ló 395 j — 24 10 lg2

P r z y p ę d z i l i :  l )  Pinkus Trnawka, z Rym a­
nowa 58 wołów; 2) Mateusz Źydeh , z Ołomuń­
ca 240; 3) Salomon Stamberger, z Laskowej 70; 
4) Samuel Pomeranz, z Pohrawczy 113;  5) T e ­
odor Bogdanowicz, z Orlic 136; 0) Dawid Gross- 
b e rg , z Rozwadowa 114;  7) Leib Weingarten , 
ze Stanisławowa 117;  8) Chaim T o l i l , z Brze- 
żan 140; 9) Józef Abrahamów icz, z Drohoby­
cz)- 150;  10) Jcnas Iiabermonu, ze Straty na



5?

110; 11) Ifcrsch T u r ,  z Zurawna 111. Małkini 
partyjami 271. Ilość przypędzonych wołów lGdO.

K u p i l i ) -Xa
MW

Cena je -  
dnćj 
pary 

w  w . w .
■Ba -o(Ob.

Z tych 
para 

w ażyć 
mogta

zr. |kr. cetnar.

D o O łom uńca st. N r 1 50 285 _ 1 8 IJ2
—  lierna stado N ro. 2. 94 290 — --- 8 1J2.
Rlalemi partyjami st. 3.
D o  O ssy sta ło  Nro. 4- 93 lj2 335 — 12 t j2 9  ljZ
—  Progi zc siada N. 5. 120 355 — tó 10
—  dtto. d u o . st. 6. 93 365 — 9 9
—  duo. duo. st. 7- 97 360 — 13 10
—  dtto. st. Nro. 8. 121 340 — 19 91J2
D o W iednia st. N ro. 9. 123 360 — 17 10
—  Progi stado Nr. 10. 88 317 30 12 91J2

d u o . st. N. 11. 92 53o — 12 9 1J2
ftlalćm i partyjami .  • 271

Pes-it dnia 21. sierpnia. Podnosząca się od 
rozpoczęcia strzyży cena wełny sprawiła, iż spe­
kulanci nasi zakupili z wyjątkiem killlu parlyj 
wszystko w kraju wełnę. Z  tą ogromną ilością 
przybyli na nasz jarmarek na ścięcie św. Jana,  
a w skutek nagromadzenia jej w jedno miejsce 
nio poszły ceny wyżej , jak na jarmarku w \łaj­
ce n , m im o ze było wielo kupców z zagranicy. 
B a r d z o  c i e n k i e j  w e ł n y  n i e  m a  na j  a r- 
n ia r lttt ,  cienką dobrze przedawano, najwięcej 
fabrykantom krajowym; p o ś l e d n i ą  j e d n e j  
s t r z y z y  k u p o w a l i  s p e k u l a n c i  do  F r a n ­
c y  i- Na wełnę zimową dwojej strzyzy mierny 
jest odbyt , wełny banackiej i na krajki bardzo 
mało. kupują. Ze skórami drogo się trzymają, 
lubo nie tyle kupują, co przedtem. Wódka u- 
trzy muje się L wiadro 20 slopn. płacą po 7 zlr. 
do 7 zlr. 30 Itr. mon. kouw. Oleju rzepako­
wego szukaja i dobrze płacą; olej lniany pota­
niał o 2 zlr. mon. konw. na celnarzc. Potaż jest 
bardzo drogi, dotychczas mało nim margowano. Na 
towary rękodzielnicze jest dobry odbyt, najwię­
cej przedaje się towarów wełnianych i bawełnia­
nych.  ̂ (P est. B and. Z c it .)

Genua d. l i .  sierpnia. Niepomyślne donie­
sienia z Piemontu i Sardynii, gdzie większa część 
pszenicy zniszczała, ożywiły dopytywanie się o 
ten gatunek zboża i co raz pewniejsza , że i w tym 
roku dowozów z zagranicy potrzebować będzie­
my. ( / / .  u. S. B  der (Jest. Lloyd .J

Saloniku (w  T urcyQ  dnia 8. sierpnia. Zbiór 
zboża nie najpomyślniej wypadł, tuk dalece, ze 
do wywozu bardzo mało albo nic prawic niepo- 
2ostanie , przeto ceny znacznie w górę poszły.

( H . u. S. 8 . d, Oest. L loyd .)

Na ostatnich targach warszawskich płacono- za 
korzec żyta zt. 15. gr. 20. — Pszenicy zl.
13. — Grochu polnego zl. 14, — Cukrowego zł. 21.

( / ( .  l i ’.)

( G azeta  K rakow ska .)' K raków . Ceny zboż® 
w czterech  gatunkach , na targowicy w Klep®' 
rzu przy lirakowie sprzedawanego r

Dnia 27. i 28. sier­
pnia 1838 r.

1 2 3 4

J Szł. gr- zf. 'gr- zł. | gr. zl.

K orzec pszenicy . 31 27 15 26 21
—  żyta. . . 10 — 15 — 14 — 12 -*
—  jęczmienia. 9 8 — 7 10 6 li
—  owsa . . 6 5 — 4 18. 4
—  g roch u . . 19 17 — 16 — —
—  jagieł . . — 32 15 — — —

rzepaku . 2.4 1
i 22 — 21 — —

Preussische-H andlunysscitung. Ilamliurg dni® 
24go sierpnia. IV ostatnich ośmiu dniach tak® 
u nas zaszła zmiana w handlu zbożem , że 
nica w porównaniu jak stała na początku prz^' 
szlego tygodnia, potaniała o 30 talarów na łasZ' 
c ie ,  a targ prawie zupełnie ustał. Zmiana 14 
pochodzi ztąd , iż w czasie wielkiej u m s sloty 
w Anglii nastała pogoda , przezco tamże zaczęły 
spadać ceny.

K o  m e t a .

W it  ohcu bieżącego miesiąca, lub na początk® 
października r. b. widziany będzie, przy pornof.j 
jednał; lunet, kometa pcrjodyczny, znany p® 
nazwiskiem komety Knkego. Małe to ciało n|C“  
bieskie należy do komet słabych, mających 
kształt okrągły, otoczony mglistością bez vvid°' 
cznego ogona i golem okiem nie widzialnych' 
Pod względem naukowym ciało dopiero wsp0' 
mulone jest ważnem z dwóch przyczyn: napr/ed < 
że posłuży do ściślejszego oznaczenia massy 
kurego , do którego znacznie zbliżyć się m f ^ 1 
pow lóre , że może doprowadzić do rozwiąz®111? 
lego. ważnego w fizyce pytania , czy przestrzcl1 
świata , w której eiala niebieskie krążą, jest pl° 
żua łub leż eterem zapełniona. Kornela ten p° 
cza wszy od, 20. września aż do 9go listopada *° 
stawać będzie ciągłe nad naszym horyzontej® 
nie zacliodząc pod niego. Dnia 7go listop® 
najbardziej zbliży się do ziemi, dnia 11. g1'111̂ 1* 
zbliży się do słońca tali , iz prawie z niemi'®*®.  ̂ I 
zachodzić będzie ; d. it)go przejdzie przez pu0 1
przysłoneczny , i zacząwszy wcześniej od 
zachodzić, z naszego horyzontu zniknie. |

(Kur. l r a' '


